
50-lecie pracy artystyoll!lej obcho­
dzi w tym roku wyb!.tna aktom& 
NINA ANDRYCZ. oto firagmenty 
wywiadu, jaklego udllieliła artys­
tka dzlennlka«e Polsk.iej Agencji 
Prasowej J&J111inie Kapuścńńskiej: ' 

- Wierzyć .!1!41 nie ehoe, patmąc 
na Paniit, te debiut odbył się w 
roku 1935.„ 

- Sciśle mówiąc jeslen.dlł 1!}35 ro­
ku. 5 paźd.7lfennika wystą.piŁam w 
Teatrze Polskim w Warszawie jako 
królewna Regana, cocka Ll;ra, któ­
rego grał Węgirzyn, w reżyserii 

wielkiego Leona Schilleora. Pamię­
tam, że 7.I06tałam wtedy pochwalo­
na przez MistNa. 

- A więc jes.ienią br. na tej sa­
mej scenie prayp.ada Pani jubile­
usz? 

- Chronologicznie biorąc tak, ale 
ze ~lędu na to, te cią,gle je­
szcze nie wym.Ilśmy z kryzysu, nie 
tylko ekonomicznego, szu1nne 
aktorskie jubileuS"Ze są, moim zda­
niem, .stanowczo nie na miejscu. 
Wystarczy mi po prostu dobra ro­
la, któria zawsze daje żyw&-ze i cie­
kawsze kontakty z ludżmi. 

- Dyrektor Dejmek wyszuka dla 
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Pa.ni aa pewno Jakd mteres\!Ją~ 
poctia~ A *911 JDIOUmy oct~~ 
.,B1e.t8.d11 • abhl1 Xotłuh9J" 
Gombrow.lala n& ac.me Pnsenta­
oje, w ~ w~J• Paru w 
roli t;'l"Włowej . C&y J..t w pierw· 
aa Pami l'Olla w ~ Gombro­
wicza? 

- Tak. K.iedy pneczytałam sztu­
kę, powled%.iałam dyttkłorowli Szej­
dzie, i e taki ,,pllodo:r;mlan" mote 
do">rze mi zrobić, ale w skrytości 
du.eha miałam kem• . 

- Dała się P ani po:cnać również 
JaJ~ poetka. Tomik poeejii „To 
tea.tr", kitóry ukauł się nakładem 
Czytelnika, zniknął natychmiast z 
półek ks!ęgarsldch. Podobno ma ;ię 
ukazać następny? 

-- Właśnie czekam kiedy wyjdz!o 
.~ poślizgiem" z drukarni... 

- A jaki jest jego tytuł? 
- „Drugie spotka.nie z diabłem" . . 

Pierwsze było w tomiku ,,'l'o teatr". 


